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■ na terenie Górnego Śląska przypadającego do Polski, po- ■  

szukuje możliwie od natychmiast:

ru tynow anej s teno typ istk i
władającej poprawnie w słowie i piśmie językami: polskim 

: i niemieckim Pożądana jest ewentualnie

I
znajomość steno­
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Od poniedziałku 20 marca r. b.
Nowość! Szczyt s e n s a c j i ! ! !  Nowość!SKAZANIEC

z CAYENNE
Dramat osnuty na tle życia apaszów w  6*u aktach 
Z udziałem uroczej V  t t i  JM r $

polskiej gwiazdy ■■ “ Ę »  K  1
Do obrazu przygrywa dust artystyczny.

ANONS!!! Od poniedziałku 27 marca r b.
Pierwszy film wytwórni warszawskiej który cieszył 
się niebywałem powodzeniem na ekranach zagranicz­

nych

„ZA W INY B R A T A ”
W spaniałe arcydzieło podług powieści TADEUSZA 

RITNERA w 6 wielkich częściach.
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Od poniedziałku 20 do 26 marca 
Pierwszy raz w Sosnowcu!

Krzyk w nocy
W strząsająca tragedja w 6-ciu częściach podług 

dzieła Stefana Kiedrzyńskiego,
W obrazie biorą udział wybitni artyści sceny polskiej. 

Do obrazu przygrywa duet artystyczny.

ANONS! Od 27-go marca.
. .S T R 7 AI u  dramat w 2-oh ferjioh według eoeua- 
H * *  ■  r ju m  LEO BELMONfA.

O prawdziwą 
małą enteqt‘ę.

Z j a z d  przedstawicieli 
państw baltyckicb w War­
szawie jest zdarzeniem do> 
niosłem. Nie wyda on, być 
może, teraz już Damacal 
nych jakichś, natychmiasto 
wvch wyników uchwytnych 
— politycznego ścisłego so 
)uszu zaczepno odpornego 
naprzykład: zbyt jeszcze
stosunki na pograniczu ro 
syjskiem są mgławicowe i 
nieskrystalizcwane. Ozna 
cza jednak zjazd ten, kon 
ferencia ta państw bałtyc 
kich w Warszawie obudzę 
nie się zrozumienia współ 
noty interesów państw tych 
pozostałych na gruzach car 
skich Rosji pomiędzy sobą 
zwłaszcza zaś konieczności 
oparcia się o Polskę.

I oto właśnie że, zjazd 
m in is tró w  państewek bał­
tyckich Finlandji, Estonji i

Łotwy dochodzi do skutku 
w Warszawie i że wdrożo­
ny został przez Polskę — 
to jest w całem tern przed 
się wzięciu najważniejsze.

Dotychczas byliśmy jak 
by bez steru i kierował na 
mi, kto cncśał. Najczęściej 
była to zagranica, więc z 
początku dyktat zwycięskie 
go Zachodu, a później to 
już i Benesza, jako głowy 
małej ententy i — Polski 
w czasie ostatniego wyjaz 
du do Paryża i Londynu 
Kiedyindziej — i to bywa 
ło gorsze jeszcze — kiero­
wała nawą państwowości 
naszej niewidzialna działa 
jąca z ukrycia i „nieodpo 
wiedzialna* ręka, czy to 
przywołująca do Warszawy 
—po rozgromię Prus—posła 
Prus — Kesslera, czy to 
pchająca nas do zatargów

z Rosją w ślad majaków 
federalistycznych, co skoń 
czyło się noMym dyktatem 
w Spaa! rozstrzygnięciem 
z 28 lipca 1920 r., po ki 
jowskięj potrzebie niepo­
trzebnie, czy wreszcie wy 
rywająca nam Wilno w 
myśt nakazów anonimowej 
potęgi, potrzebującej Wiel* 
kiej Litwy dla swych bliż­
szych—„witołdowych* i dal 
szych żydowskich — celów.

Pierwszy to więc raz 
Polska podejmuje się na­
reszcie wpłynięcia* na u* 
kształtowanie się wypad­
ków według własnego, nie 
widzimi się, ale przemyślane 
go i odpowiedzialnego pla 
nu — to jest najważniejsze.

Utworzenie wału ochron 
nego państw nowopowsta 
łych pomiędzy Bałtykiem 
a morzem Sródziemnem jest 
to myśl jaka świtać zaczę 
ła w głowach mężów sta 
nu Polski, Rumunji, Czech 
i Serbji i t. d. już czasu 
wojny światowej. Ludzie ci, 
którzy od samego począt 
ku wojny nie mieli żadnych 
wątpliwości co do oststecz 
nego rozgromu p a ń s t w  
środkowych, jasno widzieli 
że wynikiem tej klęski nie 
osieckiej, jeśli ma on być 
trwały, musi być utworzenie 
takiej potęi na gruzach po­
rządku dotychczasowego E- 
uropy środkowej, która zdoł 
na będzie do szachowania 
i trzymania w r y z a c h  
„Drangu nach Osten" i u* 
niemożliwie ni a N emcom ja 
kiegobądź zetknięcia się z 
Rosją, wyczerpaną wojną 
i rewolucją, Rosją pobitą i 
pod wpływem Niemiec żąd 
ną może odwetu.

Polska z natury samej 
rzeczy winna była stać się 
ośrodkiem nowego tego u- 
kształtowania środkowej E ' 
uropy. Stało się inaczej, a 
to skutkiem zniszczenia o- 
bszarów naszych, niepew 
ności wytworzonej wew­
nątrz ze względu na bez 
pośrednie sąsiedztwo z boi 
szewikami skutkiem zabój 
czej wprost od samego po 
czątku walki o władze w 
Polsce między kierunkami 
fiłoniemieckim, a narodo 
wym, sprzymierzonym z Za 
chodem, skutkiem wojen 
wreszcie, jakie spadły na 
nas od piarwszej chwili od 
bolszewików, Ukraińców, 
Czechów i Niemców w Poz 
nańskiem i przesilenia go- 
spodorczego, Kierownictwo 
wydarli nam Czesi, którzy 
prawo pierworodztwa umie 
jętnie wyłudzili dla siebie 
w Paryżu, bez wojen i ple

biscytów odrazu otrzymali 
dom gotowy, niezniszcony 
i zabezpieczony legjonarza 
mi przysłanymi natychmiast 
w przeciwieństwie do wojsk 
Hallera.

I oto podczas gdy my 
topiliśmy się w Dnieprze 
i Dź winie a wreszcie w Bu 
gu i omal, że nie w Wiśle
— Benesz zakładać tym 
czasem zaczął podstawypod 
małą dohodę pomyślaną 
jako szersze C z e c h y  i 
wyłącznie dla dobra Czech 
służyć mające narzędzie... 
A w dodatku twór ten, 
wykoślawioną świadomie do 
użytku Pragi przeciwnie- 
miecką ongiś myśl nie wał 
już przeciwniemiecki, ale 
przeciwmadziar8ki pierścień
— umiejętnie Benesz przed 
stawiał w Paryżu jako urze 
czywistnienie wielkiego po 
mysłu okrążenia Niemiec 
ze wschodu pomysł istny 
przez złą wolę swarliwość 
i awanturniczość, niedowa 
rżenie polityczne Polski, 
kfóra nie dorosła do zrozy

mienia idei ententili i któ 
rą siłą naciskiem francuskim 
—zmusić dopiero trzeba do 
współdziałania z małą en 
tentą....

Konferencja państw bał 
tyckich w Warszawie wdro 
żona co ważniejsza przez 
Warszawę przyczyni się 
moż do wyjaśnienia Fran 
cji i dalszemu Zachodowi 
że my wiemy i że w grun 
cie rzeczy my właśnie jed 
ni jedyni może poza Ru- 
munją, między Bałtykiem 
a morzem Sródziemnem 
wiemy, jaką mała entente’s 
winna być, jeżeli dokonać 
ma swego zadania — stró 
ża wschodniej granicy Prus 
i wału izolacyjnego między 
Prusami a R o s j ą .  Zjazd 
warszawski powinien sta £ 
się narodzinami prawdziwej 
pierwotnie pomyślanej ma 
łej ententey, wypaczonej 
tak potwornie przez obję 
cle w niej roli kierowniczej 
przez Czechy. To jest zna 
czenie zjazdu bałtyckiego.

w. k.

UHlcze doktryny I ich tućrcy.
R ie b rz p ie e a e ń z t* *  *?<low»kje po lep i  na t e n ,  i*  w ie lk i  i ł . i ie  

ifdtw posiadając prawa obywatelski* w ronnjob pańs tw ach  j  do 
chodiąc  do dużego, poli t jcanego m e i z n i s ,  p r ie u ie  na r s e s s  praw 
n a r o d u  t td o w a k ia g o .  H. A. G w ynae

Słusznie mówi wylej zacyto­
wany autor, wydawca ,T he Mor 
ning Post*, te  , tyjem y w c*a 
tfetb, które będą prawdopodob- 
nie znane w blstorji, jako włrk 
wyzyskiwania ludów.*

Najniebezpieczniejszą rzeczą 
jest po wyzwoleniu narodu z 
kajdan niewoli oddanie go na 
łu p  wyzyskiwaczy, demagogów 
i doktryneró* materjalisów, któ­
rzy wyzbyli się siiacbetaieiszycb 
instyoktów ogólno-ladzalcb * w 
zaślepieniu niszczą to, co stwa­
rzały wieki zarówno zło jak i 
dobro, nic wzamlan za to trwa­
łego nie tworrąc

Wyzysk indu pracującego 
osobliwie stał się w czasach os­
tatnich czetnś w rodzaju wyt 
szej sztoki.

D.twniej królowie, carowie 
magnaci i oligarchowie wyzyski­
wali ind, gnębiąc go i w jarz­
mie trzymając i ciemnocie — 
dziś , try banowie lude* czynią 
to samo pod Szczytnem! hasła 
mi wolności równości i brater­
stwa ludów.

i doprawdy krwawą ironią 
jest ta bezbrzeżna, niczem nie 
dająca się zapełnić przepaść po­
między głoszoneml hasłami a 
rzeczywistością. Kto chce zna­
leźć na to dowody niech przyj­
rzy się dzisiejszej Rosji.

Czyi nie jest ona tragicz 
nem widowiskiem w którem pra 
wy jej właściciel j ts t narzędziem 
w rękach obcych a  jego ziemia 
łupem I terenem eksploatacji dla 
wrogich przybyszów innopiemieu 
nycb?.,

Jeteii Rosja, jako państwo

straciła swe mlcjce między wiel 
klemi narodami świata i dziś 
dssi się od oparów krwi, um ie­
ra z głodu I pod ciosami opraw 
ców — to sprawiła to najpotęż 
niejtza sekta na świeole -=“• ma- 
sonerja, która pod postacią boi- 
szewizmu w yzyskał; rewoltę w 
Rosji dla zrujnowania jej i stwo 
rżenia podstawy pod ogólno*świa 
tową kampanię w celu podboju 
państw dia idei internacjonallz 
mu, drogą wywołania rewolucji 
powszechnej.

Illuminaci, sekta zsłotona 
Przez głośnego .spartacusa" 
Weishaupta w Bawarii w 1776 
wyzyskali rewolucję francuską, 
oni te* o rzez godnych ich zas 
tępców w Rosji pod p o s tą p  
boisrewików uczynili swoje, kie 
rnjąc ruchem rewolucyjnym, 
wreszcie we współczesnych Niem 
Czech pod nazwą spaitakowców 
dowiedli jak daleko sięgają m ac­
ki polipa międzynarodowej soil- 
darn ści masonerii.

Nic jest wcale zbiegiem oko­
liczności fakt. te  w masonerji 
najważniejszą rolę odgrywają — 
żydzi.

Daleki jestem od uogólaienla 
prowadzącego do szowlnlstycz 
nego antysemityzmu, jednakże 
istnieje wleiki odłam żydów, sta 
rających się odegrać wielką rolę 
czynnika politycznego w okładzie 
stosunków wszechświatowych 
drogą wywoływania przewrotów 
I kataklizmów światowych.

I stwierdzić naleiy, t e  dla 
tegu odłamu judaiizm nie jest 
11-tylko rellgją, lecz wyiaźnem 
dąteniem  sydów do podporząd.
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kowania sobie narodów świata 
przez... zniszczenie w nich am­
bicji, nacjonalistycznych.

Jakie ta wchodzą w grę po- 
badki wewnętrzne? Co jest przy 
czyną tego dążenia?

Wojowniczy nacjonalizm ty  
dowskl. tlepa ni mawiać do wie 
kowyeb krzywdzicieli I Żądza
osiągnięcia władzy dla , narodu 
wybranego* za wszelką cenę I 
przy pomocy wszelkich środ­
ków.

A więc ,król umarł — niech 
tyje króli..." — oto dewiza tego 
odłamu Żydów.

1 tn motna sobie odpowie­
dzieć na pytanie: ,Czy Żydzi
działają jako odrębna rasa czy 
też tylko jako wyznawcy odręb­
nej religji?*

.Nacjonalizm* żydowski, po­
za Palestyną, nie jest rzeczą błęd 
ną i wojna Palestyna dla tydów* 
nie jest Jedynym celem działa­
nia międzynarodowego tydów,

Dowod na to łatwy trudność 
zasymilowania się tydów z na­
rodami; wśród których żyją wie­
ki całe.

i doprawdy trudno jest oprzeć 
się przypuszczeniu, te istnieje 
jakaś niewidoczna; niezniszczal­
na siła wytsza, której plan dzla 
tania i miejsce przebywania jest 
tajemnicą dia wszystkich* niewta 
jtmniczonych jeśli się weźmie 
pod uwagę jak wielką krzywdę 
choćby Polsce tylko ta siła zdo­
łała wyrządzić.

Nasze naleme nam słusznie 
granice, nasze prawa państwo- 
wo-narodowośdowe na konfe­
rencjach, w traktach państw zwy 
dęskich, mimo druzgoczących 
wywody naszych przeciwników 
argumentów, zostały uogwałco 
ne w niesłychany sposób.

Jaksę sobie wytłumaczyć fakt 
że gdy, po wysłuchaniu dowo 
dzeń naszych .sprawiedliwość 
międzynarodowa" przychyliła się 
do sądań Polaki, wystarczyło by 
wpłynęło niewiele czasu na to, 
ażeby pokrzywdzono nas na ca­
łej Ilnjl.

Czernie tłumaczy się dąte- 
nłe dziś ze strony wrogów do 
zniszczenia Polski. Czy tylco 
„imperjalistycznym szowinizmem 
naszych sąsiadów?..*

Kto chce sobie uprzytomnić 
grożące nam niebezpieczeństwo, 
tego odsyłamy do ciekawej kstąż 
ki pt, .Przyczyna Wrzenia świa 
towego*.

Niech ją przeczyta i niech 
pomyśli nad tern, co przeczyta...

Nie chodzi nam tu o reklamę 
boć ksiąika wyszła w Anglji I 
napisana jest przez Anglika, na 
mocy zebranych dokumentów 
historycznych, chodzi nam tylko 
•  to, by pojęcie rzeczywistego 
.bolazewizmu", wypływające z 
ducha masonerji uczynić zrozu­

miałem na tle dzisiejszych prą­
dów materjalistycznycfa a w 
świetle faktów histoiycznych.

I niech ml wolno będzie za 
kończyć to, co tu rzuciłem w 
ogólnych zarytaab, dalekim bę 
dąc od zaślecionego obskuran­
tyzmu 1 scowlnityscznego anty­
semityzmu słowami z rozdziału 
VIII go książki cytowanej, że ża 
den naród nie uniknie strasznej 
katastrofy, jetell dopuścić do de­
zorganizacji społecznego i prze 
mysłowego ładu “i narodowego 
porządku, jeżeli światło prawdy 
przyćmi światłem doktrynv.

j .  st

TELEGRAMY.
Ob|ęcii 6. Śląska i  c z ir tc u ?

W ARSZAW A. Juk to 
już podaliśmy pojawiły się 
w sprawie G. Śląsku pogło 
ski, że przejęcie przez rząd 
polski przyznanej nam czę- 
ści będzie mogło nastąpić 
dopiero w połowie czerwca. 
Pełnomocnik naszego rządu 
któremu powierzono prze­
jęcie, pos. Z. Seyda, wró 
cił właśnie z Genewy na 
G, Śląsk, ażeby doprowa­
dzić przygotowania do o- 
bjęcia terytorjum. Roko­
wania genewskie ostatecz­
nie posunęły się naprzód 
co do porozumienia w spra 
wie mniejszości narodowej, 
wkładając na obie strony 
obowiązek stosowania ochro 
ny mniejszości narodowej, 
uohwalone przez traktat 
wersalski, Rokowania przy 
puszczalnie skończą się w 
kwietniu. Koniec kwietnia 
i maj będą przeznaczone 
na czas ratyfikacji układów 
przez Polskę i przez Niem
oy-

lliv y |iś iio ia  sjtuiejK 
«  W ilii,

W ARSZAW A. W so- 
botę przyjechał z Wilna 
m arsz. Sejmu wileńskiego 
Lokuciejowski, tudzież wi 
oemarsz. Małowieski i Krsy 
śanowski. Opowiadają oni 
że nastał stan obecnie na 
Litwie — ex lex. Meyszto 
wicz złożył swoją władzę

w ręce delegata rządu poi 
skiego, Sejm wileński nie 
chce się uzuać instytucją 
suwerenną i nie chce się 
zbierać na obrady, a dele­
gat rządu polskiego Sołtan 
nie otrzymał dotąd żadne­
go pełnomocniotws, nadają 
cego mu władzę wykonaw­
czą. Niema kto wydawać 
dekretów, ani rozporządzeń 
wskutek czego, jak twier­
dzą członkowie prezydjum 
Sejmu, nastaje stan pewnej 
anarchji.Wymienieni posło­
wie zwracają tu uwagę na 
nieobecność trzeciego wice 
marszałka Fedorowiczą.

«

Zjazd dilijjitói u  koifirii. 
siliłam;.

W A R S Z A W A .  Do 
W arszawy przyjechali dele 
gaci poszczególnych państw 
na konferencję sanitarną. 
Dotychczas przybyło 25 o- 
sób. Oficjalne otwarcie 
kongresu sanitarnego nastą 
pi w jednej z sal prezy­
djum Rady ministrów.

Dz'ś po poł konferen­
cja wyjedzie do Barano­
wicz odbywając do dnia 
26 podróż inspekcyjną. 
Dnia 28 bm, zamknięcie 
konferencji. Na zakończe­
nie zjazdu wydane będzie 
w Belwederze przez Naczel 
nika Państwa przyjęcie dla 
uczestników konferencji.

Lol pisa aiufniiigo roz­
strzygali Liga laro ifo .
W ARSZAW A. W  spra 

wie noty kowieńskiej w 
sferach politycznych sądzą, 
że jeżeli Litwa kowieńska 
nie zechce teraz podjąć ro 
kowań z Polską, natenczas 
będzie rzeczą Ligi narodów 
roztrzygnąć los pasa neu­
tralnego. Liga będzie mu­
siała uwzględnić maksimum 
dobrej woli, jaką polska 
okazała. Wytyczenie gra­
nicy będzie prowizoryczne 
i dopiero rokowania miedzy 
Polską a Litw ą będą mogły 
doprowadzić do ustalenia 
granicy w drodze wymiany 
gmin poszczególnych.

Z ib riili spnvozdivszi z pod 
p isan in  aktu.

WILNO, (PAT.) 16-go 
marca odbyło się spraw o­
zdawcze zebranie członków 
delegacji Sejmu. Po wy­
słuchaniu sprawozdań po­
słów Abramowicza i Krzy­
żanowskiego powzięto rezo 
lucię, wyrażającą całkowite 
zaufanie tym posłom i d e ­
legatom, którzy podpisali 
akt połączenia Ziemi W i­
leńskiej z Polską. Rezolu 
cja wzywa pozostałych 
członków delegacji do speł 
niema obowiązku wobec 
Polski, oraz wobec swego 
kraju ojczystego*

Novi ordynacji wyborcza.
W ARSZAW A. Komisja 

sejmowa konstytucyjna za­
kończyła w drugiem czyta 
niu ustalenie okręgów wy 
borczych. Ogólna liczba 
mandatów do Sejmu będzie 
408. Pokomisja oznaczyła 
ich liczbę 400, komisja zaś 
postanowiła przydzielie po 
jednym mandacie następu* 
jącym miastom: WTarszawie, 
Krakowowi, Lwowowi, Po­
znaniowi, Białemustokowi, 
Iłży, Rzeszowowi, Lodzi. 
W  ten sposób powstała li­
czba 408 mandatów. Se­
nat będzie liczył 102 po ­
słów. Liczbę obcych naro 
dowości w przyszłym 5ej« 
mie oblicza się na 29,5 
proc.

Prziiytilefvo u  granicy 
polskiKziskiij.

Jak się dowiaduje „Prze 
gląd Wieczorny" z koł 
miarodajnych, centralne 
władze celne są na drodze 
do ujawnienia źródła towa­
rów szmuglowanyeb, k tó­
rych coraz więcej pojawia 
się w kraju. Towary te, 
jak się okazuje, a zwłasz­
cza jedwabie, sprytualja, 
perfumy i inne, których 
przywóz jest zakazany, nad 
chodzą do Polski głównie 
przez komorę w Oświęch 
miu, pochodzą zaś zarówno 
z Austrji, jak z Czechosło* 
wacji.

Dyrekcja celna w W a­
dowicach przedsiębrała w 
swoim czasie różne miary 
celem ukrócenia tych nadu 
żyć, lecz zło nie zostało 
wykorzenione, gdyż cała 
reforma skończyła się na 
obszernej korespondencji i 
okólnikach, przyczem zapi­
sano kilka ryz papieru,

Ponadto — jak donosi 
wyżej wymieniony dziennik 
— personel celny w Oświę 
cimiu nie całkowicie odpo­
wiada swemu zadaniu. Mię 
dzy rewidentami jest pew­
na liczba osób, które już 
w swoim czasie były kara 
ne i wydalane z tej służby

Gorzej jeszcze przedsta 
wia się sprawa przemyca* 
nia większych transportów 
zwłaszcza spirytu&lji i wy­
wozu od nas nierogacizny.

Triklgt buillony polski- 
sz«a|cirtki

W ARSZAW A, Rozpo­
częły się konferencje mię­
dzy szwajcarskim ministrem 
pełnomocnym baronem Pryf 
fer d'Altsschofen a wice­
ministrem Strassburgierem 
celem zawarcia traktatu 
handlowego między Szwaj- 
carją a Polską. Pertrakta 
cje mają przebieg potny 
ślny i powiany doprowa­
dzić do szybkiego zawar­
cia traktatu handlowego 
między tymi dwoma kra­
jami,

Hasiryk pcśrediiezy v  spri- 
v ii N ilu .

PRAGA, (PAT.) Cze­
skie Biuro Prasowe dono 
si: Prezydent republiki Ma 
saryfc przyjął na specjalnej 
audiencji d-ra Slupasa, 
który w utworzonym w r. 
1918 w Ameryce Związku 
państw środkowo-europej- 
skich reprezentował Litwę 
Prezydent Masaryk był 
wówczas prezesem tego 
związku, dr. Slupas brał 
też w swoim czasie udział 
w akcji, mającej na celu 
usunięcia konfliktu między 
Polską a Litwą,

ZYGMUNT RYCHTER,

S E N .
!•)

O ile owal twarzy i kontury jej były nieco 
nikłe i zlewające się z tonem barwy przestrzeni
0 tyle oczy zarzyły się blaskiem żywego wyrazu
1 spojrzeniem swym obejmowały postać wstrząśnięte­
go do głębi Stefana

Z oczu tych płynął jakiś wewnętrzny nakaz czy 
przerażająca treścią skarga i coraz silniej w umysł 
Stefana wpijały słę swoją mocą.

Przełamał się w sobie i już nie opierał.
Zdawało mu się jakgdyby rozszczepił się cie­

leśnie.
Przyjął to spojrzenie wnętrzem swojej jaźni — 

wchłonął głębią treści poddał pod całkowite władanie
— Nie... nie... to szaleństwo., halucynacja., 

odezwał się ostatni przebłysk refleksji. To chorobli 
wa wyobraźnia granicząca z obłędem.

Zerwał się w sobie, skoncentrował całą-energję 
aierozprószonej i pozostałej jeszcze woli.

Ruchem tropionego zwierza, postąpił jeden krok 
naprzód, a potem drugi.

Widzenie nie ustępowało a nawet przybierało 
na sile.

Wyciągnął ręce przed s ebie i charkotem du 
szonego człowieka wybełkotał-

— Ratunku! Mery!..
Raptownym skokiem rzucił się naprzeciw 

wyświetlonych oczu

Twarz nie znikła — a spojrzenie trzymało go 
nadal w uwięzi

Ugięły mu się kolana.
Upadł przy brzegu otomany i wybuchnął nie­

naturalnym, spazmatycznym płaczem
W zapamiętałym łkaniu można było dosłyszeć 

urywane zgłoski powtarzanego monotonnie słowa:
— Id ę .. idę..

Zdziwienie Stefana nie miało granic, gdy 
następnego dnia obudził się w swojej sypialni przy­
legającej do gabinetu dopiero o dwunastej godzinie w 
południe

Jeszcze nigdy nie czuł się tak wyczerpany fi 
zycznie i nerwowo jak tym razem.

Cera jego twarzy przedstawiała jedną plamę 
ziemistej martwoty, o oczach zapadniętych w dno 
oczodołów podkrążonych sinemi obwódkami. Wargi 
obłożone były strupem opierzchnięcia.

W pierwszej chwili nie mógł zebrać rozprzężo- 
nej świadomości i dać jakiekolwiek wytłumaczenie 
gromadzącym się pytaniom

Skąd ten kamienny, tak długi sen, to niebywa 
łe późne obudzenie się i ten jego rozbity stan.

Czuł się tak osłabiony, że musiał użyć dużego 
wysiłku ażeby powstać i usiąść na łóżku.

Rzucił wzrokiem po sypialni
Wszystko jak zawsze znajdowało się na swoim 

miejscu.
Oparł łokcie na kolana i ująwszy twarz w dło­

nie począł skupiać myśli, przyprowadzać do równo­
wagi i zestawiać fakt po fakcie mogące dać jakie 
kol wiek wytłomac zenie.

— Zwolna. . zwolna.., powoli.., z uwagą — na­
reszcie jestem na tropie — szeptał do siebie.

Tak — przypopmniał sobie wczorajsze wyda­
rzenie nierealnego zjawiska w pokoju.

Pamięta. Upadł w zapamiętaniu łkania.
Ale co potem?
Zapewne musiał otrzeźwieć — poczem położył 

i się spać.
A dalej?
—-  Zaraz.. zaraz... Jeszcze sekunda
Ostatni wysiłek pobudzenia pamięci i nagle 

J jasny przebłysk świadomości.
— Prawda. prawda... Ten tragiczny, nie do

uwierzenia sen.
Zaczął przypominać sobie,
Przechodził myślą z uwagą i zastanowieniem 

obraz po obrazie.

Wewnętrzny głos kazał mu biedź na ratunek.
Instynktownie wyczuwał, że przywołują go, że

żądają jego pomocy
Bez palta wybiegł na ulicę i truchtem podążył 

do willi,
Objął spojrzeniem okna.
Wychodzące na ganek pierwszego piętra były

oświetlone.
Nie namyślał się długo. Pchany jakąś gorączką 

rozkazu z rzadką u niego siłą przerzucił się 
przez żelazne sztachety ogrodzenia i czepia 
jąc gzymsów, ze zwinnością kota wydostał na bal­
kon pierwszego piętra

Spojrzał przez oszklone drzwi.
Przez szpary w portjerach dojrzał kłąb szamo­

cących się postaci.
c. n.
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Układ po lik t-n lw ieck i i  
s p r u i i  zvroto n a lir l t ło  

kolsjovigo.
WIESBADEN, (A W.) 

Dnia 15 bm. na zasadzie 
art. 238 Traktatu W ersal­
skiego został zawarty i pod 
pisany w Wiesbadenie układ 
ustalający ostateczny zwrot 
materjału kolejowego, za­
branego z Polski przez Nie 
Hicy w czasie okupacji. 
Niemcy obowiązują się, do 
starczyć Polsce przy końcu 
lipca rb. 2000 wagonów to 
warowycb, z czego 60 dla 
celów specjalnych, 50 cy­
stern, 550 wagonów kryi 
tych, reszta platformy.

Oprócz wagonów dosta 
rczyć mają 8 lokomotyw, 
stylu hesko-pruskiego w 
stanie najlepszym. Kosztu 
kontroli, przejęcia i tran­
sportu  do granicy Polski 
ponoszą Niemcy.

R ig y lu lt  griaicf polska- 
B t e m f i e k t i ) .

BERLIN, (P A T.) Do 
„Berliner Tageblattu" do­
noszą z Królewca: Między 
sojusznicza komisja ustalę 
nia granicy uchwaliia wszy 
stkimi głosami przeciw gło 
sowi niemieckiemu, co na 
stępuje: Miejscowość — Ja 
nisbork, Kaligana (Aussen 
teicb), Nene Liebenau Krura 
mersderf i Kleinfelde z 
przyległościami, jako też 
port w Kurzebarku łącznie 
z Żuławą przy moście ua 
Wiśle pizypadają Polsce. 
Zresztą granica ma biedź 
między tamą a rzeką, a 
mianowicie w odległości 
20 metrów od tamy. Miej 
seowośd Grifs i Kleinkols 
pozostają polskie.

Komisarz niemiecki za­
łożył protest przeciwko tej 
uchwale i oświadczył, że 
ani on, ani jego rząd tej 
decyzji nie przyjmują.

K r o n i k o  
felM lczn n .

X  Ministerstwo spraw wewnęt 
rznych przygotowuje ustawi; o 
zgromtdzaniach publicznych. No 
wa ustawa ma na cala zsgwuran 
towanie wolności słowa, dlatego 
taż ograniczono do utiniuiani wy 
padki interwencji władz adssinis 
trcyjnych. Zgronadzenia publicz­
ne mają i nsogą być rozwiązy­
wane tylko w razie zakłócenia 
porządku publicznego i wystąpień 
przeciwko óbowiązującyas prze­
pisów.

X  Na pamiątkę uchwalenia
konstytucji p. Marszalek Sejmu 
Trątnpczyóski złoty} na ręce ks. 
posła Kaczyńskiego 2 ssll ony 
wk. polskich na rzecz inwalidów 
wojennych (na zakładanie warsz­
tatów). Fundusz ten ma nosić 
nazwę .funduszu konstytucji*.

X  Układ Polski z państwa- 
aii nadbałtyckiemi zawarty został 
a a  przeciąg 5 lat. .

X  Źródła niemieckie podają, 
te  w dniu 16 marca z-warty tu 
został układ między komisją re 
perasyjną francuską i rządem so 
wieckim w sprawie pomocy głod 
nym w Rosji.

X  W dniach najbliższych roz 
poaząc sic rr*ią w Warszawie 
rokowania handlowe z przedsta 
wicielami Kłaipedy.

X  Niemieckie pismo „Acht 
Uhr Abendblatt* podaje wiado­
mość, jakoby nowy ambasador 
wioski hr. Sforza miał podać pro 
jekt przdłużenia kontroli nad 
niemcami na przeciąg ląt 8 miu,

X  Rząd sowiecki zmienił 
swe dotychczasowe odmowne 
stanowisko zgodził sic na przy 
iazd misjonarzy ^katolickich do 
Rosji.

X  .C oriere delta Sera* do 
nosi z Paryża, źe dymisja Lloy­
da George'n jest już kwest ją naj 
bliższych dni.

X  Walki w Transwaalu po- 
ciągnęły za sobą ofiary w licz­
bie 8.000 ludzi Szkody materiał 
ne wynoszą 100 miljonow fran. 
ków w złocie.

X  Dzienniki niemieckiejdono 
szą, źe 'układ wietbadeóski na 
podstawie przepisów wykonaw 
czych, ułożonych w ubiegłym 
miesiącu w Berlinie przez Bemeł 
n ana, delfgata celgljskiego przy 
komisji odszkodowawczej, obec­
nie wchodzi w życie.

X  Ągeucjs węgierskajdowia- 
doje sią ze źródła miarodajnego 
źe rząd węgierski nie przestaje 
troszczyć się o zapewnienie kro 
łowi (Karolowi i jego , rodzinie 
odpowiednich środków do życia.

X  Jugosławja zwróciła się do 
pąństw Małej E aten ty  z prośbą 
o interwencję w Rzymie w spra 
wie poszanowania traktatu w 
Rapallo.

X  Sytuac’a w Rjece uległa 
zaostrzeniu, Wedłu informacji 
dzienników rzad rozkazał gen. 
Samna, komendantowi garnizonu 
w Trjeście, zająć Rjrkę.

I QśmeM Słona
Rada ambasadorów a za­
burzenia na G. Śląsku.

PARYŻ (PAT.) Havas 
donosi, że rada ambasado* 
rów ukończyła obrady w 
sprawie zatść w Gliwicach. 
Doszła ona do przekonania 
że istnieją jeszcze na G. 
Śląsku tajne niemieckie 
organizacje, które pośrednio 
ponoszą odpowiedzialność 
za powtarzające się mor­
derstwa popełniane na żoł 
nierzach francuskich na G. 
Śląsku. Konferencja amba­
sadorów zażąda od rządu 
niemieckiego jeszcze przed 
oddaniem mu przyznanej 
częśoi Górnego Śląska bez­
względnego rozwiązania 
niemieokicb organizacji i 
tak zwanych związków 
wszechniemieckicb.

K ronika .
— Fałszywa IOOO mas 

k ó s k i .  Ukazały się  w  obie-
fia  fałszyw e 1000 rnarkówki 

; em isji z datą  9S.VIII 1919 r. 
Banknot wykonany na p ap ie ­
rze grubym , m iękkim , ze aztncz 
nie natłastczonym i znakam i 
wodnymi. D rak  w tekście n ie­
równy, litery większe . mają 
kontury niekształtne. W izern  
nek Kościuszki nie w skazuje 
praw idłow ego cieniowania, Cyf 
ry, liczby 1000 na odw rotaej 
stronie nierówne, zwłaszcza je 
dynka nieam iarow a. T ło  pod 
drukiem , serja i num eracja o d ­
mienne. Num eracja n iekształt­
na. S ia tka  na falsyfikacie jest 
n ieregularna, koloru liljowego, 
zlew a się z tłem , na bankno­
tach autentycznych jest koloru

jasno piaskowego Kompozycja 
kw iatów  i festonów  nie uw y­
datnia się jaskrawo. C ałoić 
ob rizu  tak  strony przedniej, 
jak też i odwrotne! zasadniczo 
różni się  kolorem  farbą i  o g ó l­
nym  wykończeniem  od bankno­
tu autentycznego, w skutek cze 
go falayfikat łatw y do rozpoz­
nania. Jednocześnie P.K.K.P, 
zaznacza, te  m ogą pojaw ić się 
falsyfikaty pedobne do opisa 
nego, lecz na ;innym papierze, 
z odmianą numeracli, lub  te* 
z innym odcieniem farby.

— U p ra w a  ty tu n iu  
w z b ro n io n a . G eneralna 
D yr. m onopolu tytoniowego 
, odaje do wiadomości, źe w 
myśl rozporządzenia m inistra 
skarbu , uprawa tytoniu w r. b. 
w  powiatach Częstochowskim , 
Oooczyńtkiro, W łosaczow slytn 
i Będzińskim, ta* dis w łasnego 
u ty tk u , jak  i dla celów  prze­
mysłowych jest w zbronioną

— Z T -w a  A kc.
d z ia i s l z i t <(. Jak nam w iado­
m o, *e pożar spow odow any 
w ybuchem  dynamitu zniszczył 
w cz*ści budynki i urządzenia 
A kc. fabryki .M ledzlankit*. 
Dow iadujem y się ze źródła 
w iarogodnego, że fabryka zo 
Stała ponownie uruchomiona, 
dzięki gorliw ym  zabiegom D r. 
fabryki, a w  pierwszym  rzędzie 
Tow Przem ysłowo B udow lane­
mu .Dźwignia**, które dało do 
dyspozycji sw eje  w arsztaty, 
m aszyny, narzędzia i t. p. Tow. 
Akc. „Miedzlanklt* mieścić się 
będzie w budynkach fabryki 
.Kadocha* specjalnie na ten 
cel restaurow anych. F abryka 
więc po pożarze została dopro­
wadzona do stanu  norm alnego 
taić. źe kopalnie i odbiorców  
zasilać m ote pełną produkcją 
m iedziankitu.

— A n tis a n i ta rn a  po
rz ą d k i .  Przy zbiegu ollc K o. 
łłątaja i Dęblińskie) znajduje 
się cuchnący kanał nieczysto­
ści spływających z pięciu ście­
ków sąsiednich ulic. T ak ie  an 
tisanitarne porządki pow inny 
być serowo przestrzegane. Ma­
gistrat rów nież powinien zarzą 
dzić rozszerzenie tejże  uilcy 
kosztem ogroda .Zacisze*. Po­
mijając estetyczny w ygląd ulicy, 
trzeba mieć na uwadze okolicz­
ność jak pożar podczas które 
go akcja ratunkowa byłaby nie 
możliwa.

— P ism a  do  w ła d z  po i 
s k ic h  ty lk o  w  Ję z y k u  
p o lsk im , M inister spraw ied­
liw ości wydał zarządzenie m o­
cą którego w szystkie pisma 
urzędow e, r rzasyłane przez no- 
tarjuszów  do władz i urzędów  
na obszarze b. dz. p rask ie j, ma­
ją  być redagow ane ty lko w 1ę- 
zyku polskim.

—■ B az  d k n ia y  n ia  o- 
t r z y m a  s ię  p a s z p o r tu  
z a g ra n ic z n e g o . Z  W arsza­
wy donoszą źe ci, k tórzy  pra­
gną w Polsce uzyskać paszport 
na w yjazd zagranicę m uszą 
najpierw  okazae w  urzędzie 
paszportow ym  (potw ierdzenie 
urzędu podatkowego, źe zap ła­
cili w szystkie podatki oraz 
przynajmniej połow ę daniny.

— Z m iany a d re s ó w  
k o n su la tó w . W  ostatnich 
czasach następujące konsulaty 
w  W arszaw ie zm ieniły adresy: 
austryjacki, k tóry  m ieści się o- 
becnie przy  ul. Królewskiej 
16; belgijski — B racka 18; 
szwajcarski — H oża 48; Jugo 
słow iański — K rakow skie Prze 
dm ieście w hotelu Europejskim ; 
rum uński — wiejaka 10; wło 
ski K rakow skie Przedm ieście j2  
argetyński — S enatorska 29, 
w galerii Lukseoburga pokój 
440; węgierski — H ortensja  6.

— O w o ln o ść  p rz e m y  
s łu . Otrzym aliśm y odezwę 
następującą: .Z arząd  .L ig i pra 
oy*t m ającej za zadanie podnie

sienie w społeczeństwie wyda] 
noścj pracy i wytwórczości, ja  
ko podstaw y dobra 'narodow e 
go, zaznajomiwszy się z  p ro ­
jektem  ustaw y przem ysłow ej, 
pracow anej przez m inister] um 
przem ysłu i handlu  i z opiują 
o  niej sfer przemysłowych w 
trosce o stan życia gospodar­
czego, m ogącego się  ^rozwijać 
jedynie pod osłoną wolności 
przem ysłow ej, wypow iada sią 
w tej ważnej dla państw a 
aoraw ie za wolnością przem y­
słow ą t*k zrozum ianą, iżby 
żadne ograniczenia konieczne 
oprócz przez ustaw ę przew i­
dzianych (mianowicie Jw in tere  
me państwa, bezpieczeństwa 
publicznego i zdrow ia miesz- 
końców) nie mogły krępow ać 
iniciatyw y i przedateblorczości 
prywatuej. Pow racanie do prze 
starzałych m etod regulow ania 
życia ekonomicznego drogą 
koncesil, zezw oł-ń, kontroli 
fachow ego uzdolnienia i obo- 
wiąskowych cechów, co nieste 
ty  w M ałopolace do dziś dnia 
istnieje — byłoby a . rzeczne 
ze spółczesnem i . potrzebam i 
życia gospodarczego, e dla r o ­
zw oju państw a polskiego — 
szkodliw e”.

— D a lsze  s z c z e g ó ły  
u ję c ia  b a n d y tó w . W  u
zapełnieniu naszego artvkuło z 
19 bm. pt. .Z n ó w  zginął jeden 
bandyta* podajem y nieco w y ­
jaśniających szczegółów: Żabi 
ty  bandrta  nazyw .ł się Jan  
Siw ek, Jego apólnikiem  w kra 
dzieży skór na szkodę Rado- 
sińskiei był F lak  R adosińska 
w zabitym  bandycie poznała 
spraw cę skradzleźy skór, F lak  
przyznał się do popełnienia na 
pada. nie w ydaw szy fednak 
trzeciego uczestnika. Tropiąc 
śladem  spawcównapadu nadw ór 
w Niegosławicach, policja w 
czasie rew izji m ieszkania K lim ­
ków w Sosnow cu (al. G ro ch o ­
wa nr. 18) natrafiła na sublo 
katara A leksandra Sporuszkte- 
wicza, który brałjudział w tym 
napadzie. W m ieszkania w cza 
aie rewizji znaleziono pod łóż 
kiem  rew olw er — bandyta 
przyznał aię do udziału w nie 
giisławickim napadzie i za jego 
w skazówką polic|a wytropiła 
dalszych uczestników  n apada  
a m ianowicie w  dom u Jana 
Kozy, na kolonji Ksawera z*s 
tata w jego m ieszkania trzech 
b a n d y t ó w ;  A n t o n i e  go 
Gluźaiewioza, b rata  zabitego 
w  czasie napada  na śp. W in ­
nickich — Józefa Glazmiwicza 
— Stefana Staniszew skiego i 
S tefana Kozę, k tórych w reszcie 
po dość długim  borykania się i 
szam otania z policją, u jęto  
B andytów  um ieszczono pod 
kluczem, ty lko Glaźaiewicza, 
który  otrzym ał kilka ran  od 
strzałów  jakie z obu s tren  pa 
dały odstaw iono do szpitala 
powiat, w  Będzinie, tyciu jego 
nic nie grozi. G luźniew icz 
przyznał się do n a p a d a  na 
dw ór w  Niegosławicach a obaj 
w raz z Sporuszkiewiezem  przy z 
nali się  nadto  do napadu na 
re jen ta  w Skalm ierzycach na 
dw a dni przed napadem  niego 
sławickim.

Z teatru }C. Czarneckiego
(KOMUNIKAT TEATRALNY).

Dziś w środę i jutro w czwar 
tek teątr nieczynny.

W  piątek pełna humoru farsa 
.M ąż pod kluczem*.

W  sobotę, jako w dniu świą 
tecznym i w niedzielę po dwa 
przedstawienia.

Dziś w Dąbrowie odegraną 
zos'anle po raz. pierwszy pełna 
humoru farsa, wywołująca bezu- 
stanuy śmiech .M ę t pod klu 
czem*.

W czwartek w Będzinie ujrzy 
światło kinkietów ną scenie tea 
tru Gorso prze wy borną farsę 
.M ą t pod kluczem*,

Wyjazd operetki. Gały zespół 
operetkowy wyjeżdża dziś na 
kilkudniowe występy do Radomia.

Klub) Kobiece.
Terenem wszelkich ekspery­

mentów — niejako polem doś* 
wiadczalnem praktycznem wszel­
kich Idei — uczsć myśli— prze- 
ob aźsń 1 przemian — jakie- zas 
Chodzą w warsztacie myśli ludz­
kiej — jest Ameryka — zza Oce 
anu — hen zza mórz — płyną 
na bodbój starego świata -  no ­
we prądy, myśli I uczucia — 
płyną skrystalizowane ju t w 
mocny społeczay czyn. Takim 
czynem są kluby kobiece które 
obejmując róiuoroduą — wszech- 
sirouuą — 1 owocną działalność 
ko Diet —  zdobyły sobie w Ame­
ryce niezwykłe »wpływy, znacze­
nie i uznanie społeczeństwa.

Pierwsze kluby jakie powsta­
ły u nas, tp kluby założone w 
1920 roku w Warszawie przez 
amerykańskie Stow. I. V C. A. 
Myśl rozrzucenia sled  klubów 
na całym terenie ziem Polskich 
podjął główny Zarząd Kola Pó­
lek — organizując przy pomocy 
Stow. I.V,C,4. sześcio tygodnio­
we kursy nauk spoteczaych, spe* 
cjallzojący szereg karsistek wza 
k l ada l u  I prowadzaniu klubów 
czem jest klub, zrzeszeniem. Stoi 
my przed pracą w zrzeszeniach, 
przed pracą zbiorową, która jest 
może pracą trudniejszą, ale na j­
owocniejszą. Kobieta doby po­
wojennej stoi u szczytu swych 
praw i posłannictwa, dochodzi 
przez sł iwo do czynu, do moż­
ności zaspokojenia najiywotaiej 
szych potrzeb, społecznych, aa 
gruncie swej specjalności. Bo 
społeczeństwo które chce nor­
malnie się rozwijać I prawidło­
wo fackejoaować, musi mieć 
dobrze wychowaną kobietę, oby­
watelkę, matkę, wychowawczynię. 
Wojna to tra Izm tycia. Niszczy 
je ona potrójnie odrywa siły 
łódzkie od łeb naturalnego przez 
naczenią, zatracając je 'bezpo­
wrotnie. rozpętuje ludzkość z 
przesądów moralności, zamienia­
jąc tycie w orgje rzezi I samo 
władztwo wyzwolonych instyn­
któw. Czyaniklem jedynym do­
by powojennej powinna być ko­
bieta, która wysoką swą etyką 
I moralnością łagodzi obyczaje 
I niwelują złe I szkodllwę pozo 
stałości wojay. My kobiety m a­
my przed sobą terea pracy ol­
brzymi a nlewyzyskany przez 
nas jeszcze. Musimy jednak za­
cząć pracę od podstaw. Musi­
my ogarnąć całokształt kwestji 
kobiecej wszystkich sfer. M tsl 
my wiedzieć o czem szepczą 
szpulki przędzalni Łódzkich 1 Sos 
nowiec icb. Mssimy wiedzieć 
co tętul w zapomnianych przez 
słońce 1 moralność szybaeh Za­
głębia; musimy; ogarnąć cało­
kształt pracy i żyda  kobiecego 
I oto powstaje nowy czyn kob<e 
ty, polki-obywatelki. Powstają 
kluby jako pierwsza placówka, 
jako siła moralna, gdzie parna  
pierwsze ziarna siewu na polu 
pracy moralao - wychowawczej. 
Ziarno zdrowej, realnej ogólnej 
idei, podanej z  tą  mocą 1 praw- 
dą laką daje miłość.

Iść do nieb nie w imię o b o ­
wiązku takiej lub lanej idei; lecz 
w imię miłośzl i ukochania. W

> o
Nasiona

pastewne, warzywne 
i kwiatowe, oraz traw: 
Lucerny, Koniczyny, 
Rajgrasu, T ymoteuszu 
i t p. wyborowej ja­

kości poleca: am 
SKŁAD APTECZNY

Stefana R ełisna
(dawn. L. ZALESKI). 

Będzin, Kołłątaja Nr. 1.
v
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wej nędzy upośledzenia I złem 
koebam clę, kocham cię i chce 
cię podnieść. Po ,dnłn trudu 
pracy i walk>, dać im almotferę 
ayela klubowego bljącegó praw­
dą, pogodą 1 miłością. Atmosfe­
rą w której cechy umyiłowr, 
moralne I fizyczne dziewczyny 
znalazły możność ttło eg o  roz­
woju, Klub Kobiecy ma więc 
dać godziwą rozrywkę dziewczę­
tom które po pra y nie znajdu­
ją jej zwłasreza w Sosnowcu 
nigdzie. Ma Im zastąpić n iez­
drową, często atmosferę domową 
a jeszcze mniej zdrową atmosfe 
rę ulicy — ma ją przytem przy 
gotować do życia społecznego 
z wyłączeniem jednak wszelkiej 
propagandy, czy to politycznej, 
czy religijnej, Przy crganlzowa 
nlu klubów kobiecych w Warsza 
wie, Koło Polek wzięło metodę 
od amerykanek, jednak zastoso­
wało do pavebol gji i poirzeb 
dziewcząt polskich. 0<o główne 
przeznaczenie 1 c tl klubu, a naj 
ważniejsze zadanie współczesn?) 
kobiety. Zatem nie przez m a­
rzeń bladą mgławicę, ale przez 
mocny społeczny czvn ad astra.

Celina Morysińska 
delegatka Głównego Zarządu 

.Koła P o tek \

Tabela wygranych 
Loterji Państwowej.

(nisurzedowa.)

W siódmym dniu ciągnie 
nla piątej klaty, główniejsze
wygrane padły, jak następujł:

50000 m i u  n-r: 6494.
30000 mk na n r 71146, 71888. 
20000 mk >i n-ry 14982 16239 

62577 85562 88721.
15000 mk na n-rt: 10562 29077 

33*95 4 3 i6 i 43161 45994 71423-
10000 mk bb n-ry:- 145 154 10412 

45968 52387 54867 65121 85887.,
8000 mk. os n-y: 1195926008 30554 

35760 50359 61178 61772 85868 88979.
5000 mk b b  or y  2010 8892 22486 

23365 24833 24850 25666 29851 38820 
49465 56297 62394 88619 89694.

W Asmym dniu ciągnie­
nia piątej klasy, główniejsze wy 
grane padły, jak r a b u j e :

1000000 mk os n-ry; 19580.
40000 mk os n - y  58944.
30000 mk on o ry: 74820.
20000 mk as n ry: 5787 6714 7954 

11870 12218 47255 47657 67270 70969 
75*9 *

15000 mk b b  1  ry; 31226 43009 
48175 57133 8 4 1 3 4 .

loooo mk aa n-ry: 3299 10175 12108 
*5330 19970 35235 35568 36096 39551 
41003 47987 485*7 5005° 62733 77126 
83639

8000 mk ns nr-y, 6347 8690 35160 
39108 43928 44433 52237 68395 70979
80619 82039.

5000 mk on nr-y: 590 5098 6997
7266 12477 21744 23034 26750 33009 
44080 65743 72186 85887 883x6 89535

W dziewiątym dniu cłągnle- 
piątej klasy główniejsze wygra­
ny m dłv lak nast?q"U>:

500000 mk- na n-r 86236 
300000 mk, n* n-r 36357 
200000 mk. bb  n-r 48065 
100000 mk, na n-r 48613 
30000 mk, n& n-r 65103 
2500* mk, b b  n-ry 67879 79739 
15000 mk, na n-ry; 34282 39011

60637 66779 68364
10000 mk, n-ry; 8443 36907 40007 

54320 79863 88815
8000 mk, ns n ry: 2183 2409 6758 

23844 27267 27904 33998 45690 4615* 
54594 55362 58208 £9792 59885 60960 
74910 78870 88954

5000 mk, ub n-ry: 1221 2266 5 7 5 4  
<324 22446 32938 40935 45520 49*47 
50325 5*98o 54269 573*4 61581 64836 
70472 77573 79475.

W dzesiątym  dniu ciągnie­
nia piątej klasy wygrane padły 
tak n6»tęr'*, J*:

25000 mk nm n ry: 26233 64416 7367* 
20000 mk n i n-ry 96*3 20147

52283 66256
15000 mk na B-ry: 11596 5694* 

57689 80399
10000 ink, B-rj;  326 12520 14874

19624 28354 30644 39524 50098 54185 
69640 86471

8000 mk, n-ry; 33354 36495 46866 
48803 5 1 3 5 9  54*59 56658 78874

5000 m« n ry: 4293 5423 18001
26250 32224 36257 42814 45567 47444 
30650 56157 64566 64850 65799 68481 
69917 86154

H A  W I O S N Ę 1I1
U bran ie  m ęsk ie  z a  7 ,700 m k ., K ostjum  d am sk i a a  9 ,2 5 0  m k.

Zakupiw szy duży  tran sp o rt m aterjałów  bezpośrednio  z-fab ry k i mamy m ożność p rzez  czas og ra­
niczony w ysyłać każdem u p o cz tą  za zaliczeniem  po cenach hurtow ych: 3 m etry  (na dam ski k o '
stjum  3'/a m etra) pełnej szerokości najnow szego eleganckiego m aterja lu  (czysta wełna) w w yższym  j 
gatunku, b ard zo  trw ałego i efektow nego w drobniutkie kra teczk i, o w yrobie jedw abno miękkim, 
n iezbędnem  dla każdego z Panów  lub Paó, k tórzy  p ragną zaopatrzyć się na  sezon w iosenny * le­
tni w eleganckie ubranie lu b  kostjum , Kolor: granatow y zielony, bronzow y, szary , popielaty, w iś­
niow y kow erko t

T akiż m aterja ł najlepszego gatunku B, na m ęskie ubran ie 9200 mk. na  dam ski 
kostjum  (3'/* m etra  10,100 mk.

Również wysyłamy kupon na spodnie eleganckie gładkie lub w kra teczk i po 3000 mk.
Kupon na spodnie czysto wełniane czarne tło z białem i paseczkam i (do ubrań  

wizytowych) po 4.800 mk. i 5,500 mk . . .
Sztuczki na damskie spódnice w najm odniejsze k ra ty  lub pasy . rów nież i g ład­

kie we w szystkich  ko lorach  po 3,200 mk _
Sztuczki na bluzki w  najm odniejsze desenie i ko lory  po  2 200 m k T akież same 

z jedw abiem  po 3,200 mk
Chustki w najm odniejsze k raty , najładniejsze desen ie rozm iar 165x135 c/m po

2,500 mk. za sztukę. . .
Szewioty (damskie) najlepszego w yrobu, zastępujące w zupełności angielskie ma 

terjały . podwójnej szerokości na  suknie i kostjum y letn ie po 1,850 mk. za m etr we 
w szystkich najm odniejszych kolorach

PłÓcienka i zefiry kolorow e i białe w najnow sze desenie na koszule S łow ackie­
go, fartuchy i dziecinne u b ran k a  i t. p  po  575 mk za m etr.

Gotowe dzienne letni** koszule męskie z m ankietam i z dobrego zefiru  w najm odniejsze d ese­
nie i kolory  po 1850 mk. za sz tukę, cen a  6 sztuk  10.800 mk: 1 tuzin 20.000 mk

NA LATO!! NADZWYCZAJNA 0KAZJAU O ryginalne angielskie p a lta  n ieprzem akalne dla m ęż­
czyzn i kobiet, m aterja ł nadzw yczaj trw ały, uszy ty  pod ług  najnow szej mody, sp rzed aw an e  w szę­
dzie po mk. 25.000 u nas 17,500 mk.

W ysyłam y natychm iast bez zad a tk u  pocztą  za zaliczeniem  (płaci się p rzy  odbiorze). 7.a opa 
kow anie i p rzesy łk ę  dolicza się 5 0 mk (N iezależnie od sum y zam ów ienia).

B«Z wszelkiego ryzyka!! K upujący niczem  nie ryzykuje gdyż, jeśli to w ar się nie podoba t a ­
kow y przyjm ujem y z pow rotem  i zw racam y p ien iądze

Zam ów ienia prosim y adresow ać: Do sk ładu  HENRYKA CUKIERSZTEJNA W arszaw a D Złota 21. 
(Telefon 171-28).

P- P p rzy jeżdżających  do W arszaw y, uprzejm ie upraszam y o odwiedzenie naszego SKladu 
i osobiste p rzekonan ia  się co do gatunku tow arów  i cen

Kooperatywom i Kółkom Rolniczym wygodno warunki! !! Solidno i staranno wykonania zamówtoó! I

ZAPROSZENIA: 
ślubna, 

na z bawy taneczno, 
koncerty i t  p 

Afisze, 
Programy, 

Klepsydry, 
w ykonyw a 

w ciągu  2 godzin 
Drukarnia Spół. Wydawn

f i t o u t r u  k t ń r r u  £W W W y o H y t  I l l U A J t r j J  kogo zajm uje lite ra tu ra  
sz tuka  dram at, m uzyka, śpiew , spraw y w ojskow e sport, w yna 
lazki, p rzem ysł handel, mody, itd  -ten  p ren u m eru je  „Przegląd 
Św iatow y , ilustrow ane czasopism o, pośw ięcone w szystkim  ga 
łęz om w iedzy 1 ‘-89

PRZEGLĄD ŚW IA T O W Y  pojaw ia się w cz te rec h  języ 
k ic h  polskim, a w  części illustracyjnej i P rzew odnfku  m iędzy 
oarodow ym  rów nież w francuskim , angielskim  i niem ieckim , w raz 
z dodatkiem  E sp eran ta  Fako — w ychodzi 15 każdego  m iesiąca 

BEZPŁATNA PR EM JA  dla p renum erato rów  .P rzeglądu  
Św iatow ego" K ażdy p renum erato r .P rzeglądu Światow ego 
otrzym a bezp ła tn ie  .Ilustrow aną E ncyklopedję P odręczną

PRZEDPŁA TA ROCZNA — 2000 mk. poi. 2000 k o r austr 
250 mk. niem. 50 fr, 4 doi. PRZEDPŁA TA PÓŁRO CZNA 
1000 mk. poi 1000 kor. au str 150 ,mk niem  30 fr. 2 doi Re 
dakcja i A dm inistracja  „P rzeglądu  Św iatow ego" W arszaw a ul 
S ienna 23. Do nabycia w b iurach dzienników , księgarniach i na 
dw orcach kolejow ych. Egzem plarzy  okazow ych nie w ysyła się

KURJERA ZI6ŁP
S u tn o w itc ,

ul D ę b liń sk a  I.

1

Uruchomić leżące bezczynnie kapitały!
W  Zagłębiu przy  kolei W iedeńskiej w ydzierżaw im y 2 

włókowy folwark (składający się z 10 m orgów łąki, 8 m or­
gów ornego. 2 m orgów lasu, re sz ta  zaś now izna i poręba 
z bogatym i pokładam i gliny, o raz n iew yzyskaną siłą wod 
ną) odpow iedni; na rybołów stw o, hodow le raków , drobiu  rzeź 
nego i rasow ego, najw ięcej u nas zaklim atyzow anego, o raz 
drobnych zw ierząt domowych, na po trzeby  Zagłębia i Ś ląska, 
p rzystępu jąc  jako udziałow cy do konsorcjum , k tó re  zadecy 
duje o wysokości udziału  na  ogólnem zebraniu.

D la kapitalistów , rozporządzających  w olną gotów ką p o ­
za udziałam i, oddam y re jen taln ie , b ardzo  tanio  cz te ry  place 
pod budow ę w łasnych willi, na  letn iska dla ich rodzin

BACZNOŚĆ! Szczegółow e inform acje nadeszły . O soby 
p ragnące p rzy jąć udział w pierw szym  organizacyjnym  z e b ra ­
niu zechcą p rzesłać  listow nie swój dokładny ad res  do „K ur 
jera  Z ag łęb ia’ pod „Hodowla” do końca b m. marca b. r.

U stnych p rzedw stępnych  inform acji podfęłs się łaska­
wie udzielić A dm inistracja K urjera ul. D ęblińska Nr. 1.

2608

I

Każdy, kto się interesuje rozwojem gospod. Pomorza niechaj czyta dwntyg-

„P O M O R S K I P R Z E G L Ą D  K U PIE C K I"
O rgan Związku Tow. K up na Pom orzu.

..Przegląd om aw ia kw estje ekonom iczne, dotyczące całego 
Pom orza i G dańska D la firm solidnych, pragnących ro zsze­
rzyć sw ą działalność na Pom orzu, „Przegląd" jest najlepszem  

pism em  do ogłoszeń.
Bedektor: M. Faoaszyński. Wydawca: Zwiąitk To*. Kup. bb Pomortu. 

Abonsmeat 300  mk. kwartalnie, Jdres: ftrndziąds, Kwidiyńska 31 Nnmery
•kaiowe wysyła się na tądalie 

Zwracamy uwagę pp. kopców i pr»emjałowców ns limy og(. „Przew ad- 
nlka handlowo-przemysłowego” który w yuedł w atyemio 1922 r. 2265

K ra w ie c  m ę sk i
HENRYK

GROCHOWINA
SOSNOWIEC. 

M odrzejewska 31 (w podwórin) 
w ykonywa z m ateriałów  wła­

snych, l u b  pow ierzonych 
wszelkie robo ty  w za­

kres krew ie twa 
wchodzące 
po cenach 
konkuren­

cyjnych. 2077

O d ognia k radzieży , w y­
padków , szkód p rzy  tran  

sportach  sam ochodachno żucie
najkorzystn iej zabezp iecza  
się w C entralnero  B iurze

J. Kasztalski
; Sosnow iec, ul. P rosta  10, 
j  (dom  własny) telefon  202.

2516

Egzemę, liszaje itp.
leczy maść

„Lain Age”
sprsadsję apteki i składy apteein*. 

APTEKA A. OASECKIEGO w Warsiawis.

S u c h o ty  oraz  w szelkie
C horoby p ie rs io w e

leczy
Bilsan Thioeolia Agi
Bżyws się ta  poradą lakarts. 

Sprtadajc apteki i składy aptectns.. 
H art i detal. Skł. apt. M. Jagiełławiota.

Choroby żołądka 
klozok, norok, 
obstrukcjo, bo 

morojdy
radykalaia lectą

SmlBirskli gorzkii ziała
D r. B a a s r a  3484

i  marką Kcgai. Sprzedają aptaki
i składy kortowe

SesMwiee silan ap. jagiellswicł

flślgło*!, Btgnog, siwnfgjg
asnesję  pow szednie 
znane proszki z „ko- 
jatki# m* „Migreną 
Nerve tin* . Ż%d«ć w 
aptek; eh, ekłsdseb 
spteeinyeh proszków 

i  cK»jntkiem*.

j r w

Aptekom, Drogeriom
dostarcza Nąo Foefatynę G alena. 
Dom A jencyjno-Handłowy M ichał No 
dzcóski, Krzów, przedstaw iciel na 
M ałopolską 2177

Kuotę
d ę ty  konserw ator do lodów W iado­
mość w K crjerze, 2621

Do sprzeo aoie
50 prętów  placu ni K lim ontowaka 
róg Przejazdów*;. W iadomość S taropo 
g o ń sk a ż ^ k ła d ^ J iD te c z n ^  9669

M łoda
inteligentna osoba poszukuje jaklęjkol 
w iek p o sa d ',  Ł askaw e zgłeszenia Kur 
jer_____________________________2661__

Gospodyńi
w średnim  w itk u , lepszego pochodze­
nia do pojedyńczej osoby po trzzbaa  
od zaraz. D obre św iadectw a 1 pow aż­
ne rekom endacje wymagane. Zgłoszę 
nia dc  inżyniera B auerertza Sosnow iec 
ul. 3 go maja 22 m iędzy 9 i 11 rano. 

_________ _____________________ łó tó

Państwowy Urząd Pośrsdnic 
twa Pracy

ni. Piłsudskiego Nr. 16, poleca służbą 
domową, wykwalifikowanych rob* 
tn ików , rzem ieślników, term inatorów  
oraz bluraiistów , maszynistki, techn i­
ków  i kandydatów  innych zawodów 
Pośrednictw o bezpłatna. 1886

1 Pom niki gotow e poleca Za- 
■ i  kład K am ieniarski Ja n a  Za­

górskiego, Sosnow iec, ulica 
Aleja'. Tam wykonywa się 

s m a r o w a n e  g r a b ó w c e  oraz w szel­
kie roboty  kam ien iarsk ie . 2653

Dziewczyna
zdrow a 1 czysta w w ieku od 15 do 17 
lat, po trzebna do dzieci Zgłaszać się 
na ul A leja Nr b do pan i B ronisław y 
K raepe 2601

F o r t e p j a o  
sprzedąm  mk. 250,000 1 p ian in o  za ­
graniczne Będzin księgarnia Zm igro- 
da _______________________ 2625_

Sprzedana
szafy dębow e oraz b lrłiża ia rkę  ul Sze 
nowska 3 1. Maj. 2648

K ilim k arsk ie  i tk a c k ie
w arsztaty, dodatk i z w łasnej w y tw ór: 
n i poleca Czajkow ski lnż. w łókiennik  
W arszawa Zielna 6 2664

D o  sprzedania
trzcina sufitow a po cenie p rzy s tęp n e j 
Częstochow a rynek  W ielaóski 46 
Adam M atuszczyk, 2698

S udent
trzeciego kursu praw* poszukuje kon 
dycji na wyjazd. W iadom ość . Sosno­
wiec M ałachowskiego 4 Duszyńska

2683
Kura

K ioju Haftu S>suo«i*c Kołłątaja 11 
N ow akow ska 2644

Sprzedam
„Dziej* Polski Ilustrowane* Sokołow
skiego w ozdobnej oprawie. W iado- 
tnclć  w Kurjerza Zagłębia 2643

Do aprzedania
łóżka i  szafy dębow e po cenach przys 
tępnycb. Zakład sto larsk i ul 8zczodra 
5 róg W iejskiej K leczkow ski. 2655__

S klep  ~
do odstąpienia w centrum Pogoni, 
Wfadomosć;*ul Sielecka 5 M, Skalska 

_____________________________ 2670
Zaginął

paszport w ydany orzez gm. Łazy na 
imię W alt rja  Fronczek. Znalazca
zw róci do Kor jer*. 2668

' * d « w * * i  W  w d e  w . „ K u t  i. ,Z .ag ii X ło « a « U  „ S p A ik i W y d a w . K u r? . Z a g l , ' R e d a k to r ;  J ó a e t  S u c h a r  an i.


